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Uroczysta Akademia 


Ku czci Feliksa Perla 


Uroczystą 
Feliksa Perla zagaił, przy prze- 
pełnionej sali teatru „Ateneum“ 


tow. Tomasz Arciszewski, powo 
łując prezydium w składzie na- 
atępującym: tow. tow. Woszezyů 
ska, Bugajski, Feller. 


Orkiestra pracowników Elek 
trownl odegrała „Czerwony 
Sztandar". 


Nastepnie tow. T. Arciszewski 
wygłosił przemówienie, w którym 
ujął w krótkich rzutach pracow!- 
te | pełna twardych zmagań ży- 
ele Feliksa Perla — od pierw: 
szych prac organizacyjna-propa- 
gandowych za czasów szkolnych, 
po przez późniejsze wysiłki dzia- 
łacza, polityka, publicysty „myśl!: 
cela.. Konspiracja, tajna drukar. 
ma „Robotnika“, więzienie, e! 
gracja, wybuch Wielkiej Wojny, 
a z nim — udzlał w czynie oręż: 


nym leglonów, potem znów jc- 
szcze konspiracja | prześladowa- 
nie za okupacji niemleckiej i 


wreszcie — Niepodległość, a z 
nią — nowe, szerokie pole pracy 
w odrodzonym Państwie: praca re 
dąktorska, publicystyczna, parla- 
mentarna, adczytowa. 
Te epizody niezwykłego żywo- 
scharakteryzował zwięźle 
tow. Arciszewski, podnosząc ze 
specjalnym nacisklem, że Feliks 
Perl dał dowód całkowitego od- 
dania się sprawie Socjalizmu, 
którą zawsze uważał za nieodłą 
czną od sprawy Niepodległości. 
Z kolei zabrał głos tow. Mie- 


ta 


czyslaw  Niedzinikowski, który 
scharakteryzował Feliksa Perla 
jako sternika niezłomnego, jaka 


tego, kto daje baczenie, by statek 
płynął wytkniętym szlakiem. 

„27 lat temu — mówił tow. Nie 
działkowski — bylem świadkiem 
rozmowy Feliksa Perla z czławie- 
klem, który chciał odejść | od 


szedł potem od ruchu socjalisty- 
cznego. Padły wtedy słowa pro- 
ste, 


których zapomnieć nie spo- 
„Jeszcze jeden krok dalej, a 
koniec Socjalizmni*. 

„Podobnie | w r. 1920. Wów 
czas chodziła o ludzi, którzy stra. 
eili wiarę w Niepodległość. W 
czasie rozmowy z nimi padły sło 
wa Perla: Jeszcze jeden krok da 
lej — a koniec Niepodległości", 

Feliks Perl — powiada tow, 
Niedziałkowski mial wiedzę 
(któraby w innych warunkach u- 
łorowała mu drogę do katedry), 
miał zdolności męża stanu, miał 
talent, ale nade wszystko muał 
Charakter | miał w sobie ową 


akademię ku czcijisktę Lożą, ów geniusz, bez któ. 


rego nie można być politykiem 
na wielką skalę, nie chwyta się 
dynamiki, rozwoju wydarzeń... 

Wzrok Perla sięgał w przy 
szłość, Miał rzadki dar przewidy- 
wania dynamiki rozwoju. 

Minęło 10 lat od jego zgonu. A 
przecież brak Go w codziennej 


pracy | w godzinie decyzji. Wy- 
daje się, że odszedł dopiern 
wczoraj... 


Następnie przemawiał tow. Ma. 
rian Nowicki, który zodrazował sto 
sunek Feliksa Perla do ruchu za- 
wadowego. Wskazania Perla wy- 
trzymały próbę życia. Zwalcza- 
jąc Stronnictwo Socjalnej Demo 
kracji Królestwa Polskiego I Li- 
twy, Fellks Perl bronił idei po. 
wszechności | niezależności zwią- 
zków przeciw koncepcji Zwiąż 
ków partyjnych. jeśli Feliks Perl 
w swej pracy późniejszej oddać 
się musiał publicystyce | działal- 
ności parlamentarne] — nie zna- 
czy to, by nie obejmował wzro 
klem swym wszystkich dziedzin 
życia robotniczego, a więc — i ru- 
chu zawodowego. 

Tow. Woszczyńska, nawiązując 
do obchodu pogrzebowego z przed 
lat dziesięciu, stwierdziła, że adej. 
Kcie Feliksa Perla była ciężką stra- 
tą dla całego kraju. 

Część artystyczna akademii a. 
pracowana pod kierownictwem 
tow. Natalii Zarembiny odznacza- 
ła się świetnym doborem tematów 
odzwierciadlających sprawy, które 
Feliks Perl ukochal.. Wykonaw- 
cami byli członkowie zespołu Cen. 
tralnej Sekcji Dramatycznej przy 
OKR. PPS. i Radzie związków 
zawodowych oraz Henryk Ładosz. 

Orkiestra odegrała „Elegię”* Mo- 
niuszki, poczym wiersz na śmierć 
Feliksa Perla wygłosi. tow. Młyń. 
ski Po odegraniu marsza żałobne- 
ga Chipina tow. Bojarowicz dekla- 
mował ustęp z poematu Słowackie- 
go „Do autora Trzech Psalmów", 
a tow. Młyński — „Elegię na 
śmierć Ludwika Waryńskiego". 
Tow. Zarembina w swych zapo- 
wiedziach przypomniała, że Feliks 
Perl ukochał poezję romantyczną, 
a postać Ludwika Waryńskiego 0- 
toczył specjalnym sentymentem. 

Kolejna Henryk Ładosz odczytał 
ustęp z mowy Feliksa Perla w 
Sejmie w sprawie ratyfikacji trak- 
talu rysklego, Wywody te w za- 
stanawlający sposób kojarzą się 
2 obecnymi zagadnieniami, wywa- 
rły wielkle wrażenie na abecny 
Następnie H. Ładosz odczytał j 


Niezwykłe perypetie milionera 


ściganego przez żonę 


Głośną była przed kilkoma miesią- 
eami sprawa amerykańskiego milio- 
2era Kurczyńskiego, który schron? 
Me do Polski w ucieczce przed swą 
żoną, oakarżającą go a rozmaite 
Przestępstwa, Jak wiadomo Kurczyń- 
ski odbył w Polsce 2 m.esęczne wię- 
Mnie, za bezprawne przekroczenie 
RTanicy i opuścił Polskę udając się 
do Paryża, Obecnie nadesłał on z 
Francji pełnomocnictwo dla swego 


abrońcy adw. Ignacego Ettingera, u- 
powaźniając go do wytoczenia spra- 
wy karnej przeciwka żonie o fasszy- 
we oskarżenie. Będzie to skarga za 
pośrednictwam sądów zagranicznych, 
gdyż Kurczyńska podróżuje obecnie 
po Europie. Część świadków przesłu- 
chana ma być w Warszawie, gdzie 
Kurczyński oskarżony był przeź 
swa ę o szpiegostwa, o udziat w 
bandzie gangsterów itd. 


szcze świetny fragment polemicz. 


ny Perla przeciw „lewicy”* esde- 
kującej. 
Tow. Maciejewski wygłosi 


wiersz Feliksa Perla „Armia Po. 
stępu”, a zespół deklamował cho- 
rał pióra Perla. Usłyszeli jeszcze 
zgramadzeni [ragment „Wieży Ba 
bel“ Słonimskiego w wykonaniu 
Ładosza „Zagłębie Dąbrowskie” 
w wykonaniu zespolowym, wyją. 
tek ze „Słowa o bandasie" że. 
romskiego i fragment pogrzebowy 
w wykonaniu zespołu (deklamacją 
tow. Maciejewskiejj. 

Zgromadzeni zarówna wywody 
mówców, jak i poszczegolne dzi»- 
ły części artystycznej nagradzali 
hucznymi oklaskami i rozchodzik 
się pod wielkim wrażeniem. 


a aa 


Dzięki głębokim wywodom mów 
ców oraz świetnie pomyślane. 
mu programowi części artystycz. 
nej — Feliks Perl: mówca, polem. 
sta, polityk, wódz ruchu robotni- 
czego i artystycznego stanął jak 
żywy w wyobraźni uczestników 
dej uroczystości. 

xa 

Po zakończeniu Akademii nader 
llczna delegacja, w sklad której 
wchodzili przedstawiciele wszyst. 
kich dzielnic ze sztandarami, uda. 
la się na cmentarz, na grób tow. 
Feliksa Perla. 

Na mogile złożono wieniec. 

Hołd prachom niezapomnianego 
towarzysza złożył w pięknym prze 
mówieniu tow. Józef Dzięgielew. 
Ski. 


Walki w Hiszpanii 


Komitet Obrony Stolicy ko: 
munikuje: Ostatnie bombardowa. 
nie miasta przez ciężką artylerię 
powstańczą zniszczyło liczne dor 
my w centrum miara i pociąg" 
nęło za sobą wiele ofiar wiród 
Indności cywilnej. Liczba zabi- 
tych jest znaczną, ale dokładnie 
jeszcze nie jest znana. Rannych 
jest przeszło 70.cin. 


Wojska rządowe zawładnęły po- 
zycjami nieprzyjaciela w pobliżu 
Atalaya na odcinku Escurizlu. 

Odparto dwa ataki wojsk po- 
watańczych na pozycje pod Natal- 
lena na odcinku Samosierra oraz 
ma linie rządowe na ndeinku Gua- 
dalajara. Kilka c:ołgów nieprzy: 
jacielskich zniszczono. 

WIADOMOŚCI ZE ŹRÓDEŁ 

POWSTAŃCZYCH. 
Radio Bnrgos komunikuje, iż artyle- 


ria powsiańcza homberdowała porycje 
rządowa na północ od  Carabanchel. 


„| zapóźna, 


gdzie zgromadzono znaczna siły, mają 
cæ zastąpić oddziały rdziesiątkawane 
podeaas ostatnich walk pad Madrylem. 

Wezaraj wieczorem dowódzwo wojsk 
rządowych prosilo a krótki rozejm. pot- 
xwalający na pogrzekanie rabilych na 
odcinku Pardo. Na rozejm wyrażono 
zgodę. 


Alaki wojsk rządowych na froncie 


Cordoby odpario x ciężkimi stratami. 

Na froncie aragońskim strącono 7 
malałów nieprzyjaciela typu „Curti 
Na odcinku Ternel wywiązała się bitwa 
powietrzna. padcza której jeden w sa- 
mololów prwalańczych zaatakował em- 
moloty nieprzyjacielikie umyślnie zde- 
rzając aie E nimi. Dwa zamalaty rządo- 
we upadły plonge na ziemię. 


PRZECIW DZIWNEMU 
ZACHOWANIU SIĘ 
RZĄDU ANGIELSKIEGO. 

Udzielona przez dowództwo 
kontrtorpedowca angielskiego ka- 
pitanowi statku „Llewelyn“, któ 
ry usiłował przerwać blokadę o- 
krętów powstańczych, rada za- 
wrócenia do portu macierzysiego 
stała się przedmiotem proteelu 
zgłoszonego przez jednego z głó 
wnych przewódców liberalnych 
sir Percy Herrisa. W przemówie- 
niu wygłoszonym w Newport na 
wyspie Wight Harris przypomniał 
udzieloną przez Rząd obietnicę 
zapewnienia statkom angielskim 
ochrony na pełnym morzu 1 o- 
świadczył, że Stronnictwo Liberal- 
ne domaga się, aby obielnica ta 
była ściśle dotrzymana. 

Sir Strafford Crippe. przema- 
wiając w Manchesterze, oskarżał 
Rząd angielski o wapółdziałanie w 
hlokadzie Bilbao. (PAT.). 


Przygoda „Wilii“ w Walencji 


Dn. 16 b. m. okręt polski „Wi- 
iia“ zawinął do portu Walencji 
celem zabrania grupy Hiszpanów, 
którzy korzysłali z prawa azyłt 
w poselstwie polskim w Madrycić, 
a obecnie mają być za zgodą Rzą 
du hiszpańskiego wywiezieni pi 
granice kraju. Dowódca „Wi 
złożył wizyty oficjalne władzom, 
a poseł R. P., min. Szumiakowski. 


podejmował oficerów załogi W 
czasie postojtt „Wilii“ nad portem 
przeleciał samolot powsiańców, 
który był ostrzeliwany przez arty. 
lerię. Ostrzeliwanie odbyło się nad 
„Wilią". Dowódca okrętu rozka 
zał załodze zejść pod pokład, Nikł 
z załogi nie doznał szwanku. Na 
okręcie wszystko przygotowane na 
przyjęcie azyłantów. 


Beznadzie ny apel do Japonii 


Sir Samuel Hoare wygłosił przemo 
wienie na bankiecie, zorganizowanym 
przez stowarzyszenie „Royal Corps 
of Naval Constructore". 
zwrócił się z apelem do wszystkich 
mocarstw, nawołując do ograniczenia 
zbrojeń morskich, zanim nie będzie 

Minister wyraził nadzieje. 
iż większość państw przyłączy się do 


Minieter | obu kraji 


sensie zwrócił się do Japonii, wyra- 
ając życzenie przywrócenia stosun- 
ków serdecznej współpracy pomiędzy 


I'rzemówienie swe sir Samuel Hoa 
re zakończył, wyrażając nadzieję, 1ż 
wszystkie mocarstwa we wspólnym 
interesie uczynią wyśilek w celu za- 

arcia układu ograniezającegu zbro- 


układu londyńskiego z 1588 z. W tym | jenin. 


Niepowodzenie „planu” 


„lzwiestia" stwierdzają w arty- 
kule wstepnym, iż plan budowni 
ctwa, na które państwo wyasygna 
wało w r. b. 32 i pół miliardów ru- 
bli, nie jest wykonany. Ludowy 
Komisariat Przemysłu Ciężkiego 
plan ten w pierwszym kwartale 
wykonał zaledwie w 14 prac. Tak 
niskiego procentu wykonania pla- 
LU la dziennik, nie notowa 
no sd s.eregu lat. Nie :auczej się 
ma 1 w innych komisariełaca. Sy- 
tuacja jest tym groźnie'sza, że jak 


twierdzi organ urzędowy, trak 
jest materiałów budowlanych np. 
produkcja cementu w pierwszym 
kv artale została wykonina w wya 
sokaśr. 66 proc. odczuwa się tak- 
że wielki brak cegły. Np. w Sarata 
wie pizy rozpoczętej budowie ole 
hrzymiej fabryki łożysk kuiko- 
wych, deficyt cegły wynosił 50 
miln. sztuk, Dziennik tłomaczy 
przyczyny niepowodzenia | przy- 
pisuje to „szkodnikom niemiecko. 
lapońsko . faszystowskim”. (PAT.] 


Stronnictwo Ludowe 


proklamowało obchód na dzień 16 maja 


Sekretariat Naczelny Śtronni- 
ctwa Ludowego po zakazaniu i 
odwołaniu ohchadów z okazji ro- 
cznicy hitwy pod Racławicami, 
proklamował nowe święto ludo- 
we. Dorocznym -wyczajem ob 
chody Stronnictwa Ludowego w 


Zazá dzien 


Wczoraj w Warszawie w gmachu 
resursy kupieckiej rozpoczął swe 
ohrady walny zjazd Związku Dzien 
nikarzy R. P. Po zagajeniu zjazdu 
przez prezesa Związku red. Ście- 
żynskiego zabrał gios minister O- 


Sędziowie Sądu 


na emeryturze 


Minister Sprawiedliwości, Gra- 
bowski przeniósł w stan spoczyn- 
ku dwóch sędziów Sądu Najwyż- 
azego: Kaziinierza Dobruckiego i 
Józela Chłebika. Przeszedł rów- 
nież na emeryturę b. wielokrotny 


całej Polsct, zorganizowana mają 
być w pierwszy dzień Zielonych 
Świyt. t. j. 16 maja. Chłopi we 
zwani zostali do  przystrojenia 
«wych domostw w dniu święta la- 
dowego, zielonymi chorągiewka- 
mi. (PID.) 


nikarzy 


pieki Społecznej p. Marian ZyB- 
dram - Kościałkowski, który pad. 
kreślając zasługi dziennikarstwa 
polskiego życzył zjazdowi owoc. 
nych prac. 


Najwyższego 


poseł na Sejm i działacz Stronni- 
stwa Ludowego, Jam Brodacki, 
Sędzia Brodacki pelni? ostatnio 
funkcje sędziega grodzkiego w 
Dawidgródku. (PID.). 


Zabójstwo i samobójstwo w hotelu 


W Warszawie przy ul. Nalewki 
27, w hotelu „Boćka” (dawniej 
„Londyński*) rozegrał się, wczo- 
raj przed południem, krwawy dra- 
mat, którego szczegóły są naatępu- 
jace. W hatelu tym dn. 15 b. m. 
zamieszkał w numerze, na II pię- 
trze 50-letni Antoni Kucharski, b. 
kierowca, ostalnio bez pracy. Wy- 
najmując pokój, Kucharski o- 
świadczył. że zamieszka tylko do- 
bę. Onegdaj Kucharski, po po- 
wrocie z miasta do hotele przy- 
szedł w towarzystwie znajomej 
swej która pozostała na noc, za- 
meldowana, jako 23-letnia Alek- 
aandra Kępówna, służąca, rodem 
z Łaskarzowu. Ponieważ wczoraj, 
do godz, 1l-ej Kucharski nie wy- 
chodził z numeru, mimo, iż upły- 
nęły już 3 doby, należności zaś nie 
uregułował, przeto windziarz ha- 
telowy, Godel Giersztcin, z pole- 
cenia zarządu zapukał do pokoju. 
Gdy nikt nie odpowiadał, Gier. 
sztein wszedł na stolik i zajrzał 
przez szybę nad drzwiami. Na 
puknięcie w szybę odezwał się 
Kucharik:, kióry wszedł na krze- 
sło i zagroził Gierszieinowi rewol- 
werem. Wówczas przestraszony G. 
wybiegl do kantoru hotelu i zako- 
munikował o wszystkimi właścicie- 


lowi. a'u chwili weszła na stół nu- 
inerowa, Anna Kudelaka i również 
zajrzała do pokoju. Gość i jej po- 
groził rewolwerem. Wobec tego 
zawiadomiono policję 4go komi- 
gariatu. Na kilku minnt przed 
przybyciem do hotelu posterun- 
kowego Faklera, w numerze roxle- 
aly się 3 etrzały rewolwerowe. Po 
wypelnięcin klucza, otworzono 
drewi wytrychem, Na podłodze 
leżała Kępówna, Kucharski zai — 
na otomanie. Lekarz Pogotowia 
stwierdził śmierć Kępówny. wsko- 
tek postrzału w okolicę serca. Na 
stole leżała kartka s kalendarza, 
na której były nakreślone ołów- 
kiem następujące słowa: „Odhie- 
ram sobic życie z powodu reduk- 
cji Niech zarząd fabryki mnie 
pochowa. Antoni Kucharski“, Na 
miejsce krwawego dramatu przy- 
była policja 4go komis, która 
przeprowadziła śledztwo, oraz do- 
konała oględzin zwłok. W godzi- 
nach wieczornych zwłoki, a pole 
cenia prokuratora, przewieziona 
da prosektorium. Policja prowa- 
dzi dalsze dochadzenie, celem u- 
slalenia miejsc zamieszkania de 
natów, fabryki, w której Kuchar- 
ski pracował, oraz powodu za- 
strzelenia Kępówny. 


Str. 


Blok pokoju 


Francia, Anglia, Stany Zjednoczone 


Stopniowo sytuacja międzyna- 
rodowa zaczyna się zmieniać... 
Naturalnie, są to zaledwie pierw- 
sze oznaki, bezsprzecznie. Ale w 
paryskiej prasie czytamy już % 
„powiewach optymizmu“ j t. d. 

O co właściwie chadzi? 

Otóż w ostatnich paru latach 
Hitler miał Inicjatywę działań * 
swoich rękach. Prowadził polity- 
kę zaskakiwań 1 presji. Odnosił 
sukcesy — przynajmniej pozotne. 
A państwa demokratyczne, z Fran 
cją na czele, bezradnie zdawały 
się patrzeć na to, co się dzieje. 
Hitler wbrew Wschadowl—zbrolł 
slę dzień | noc. Całe życie Nle- 
miec stało się „hlpoteką na przy- 
szłą wojnę“ — tłuszczów it p. 
nie było, ale zato — po zwycię: 
sklej wojniel.. Czy Hitler napra- 
wdę zmierzał do rozpoczęcia woj- 
ny? Może narazle nle (nle był go- 
tów), ale prowadził politykę tak 
energicznej, zaczepnej presji, ŻE 
wojna mogła wybuchnąć każdej 
chwii. Przypomnijmy sobie na- 
piętą chwilę, gdy Niemcy wkro- 
czyły do strefy zdemilitaryzowa- 
nej; Świat oczekiwał, że Francja 
odpowie — mobillzacją; a wów- 
caas? W. D'Ormesson miał rację, 
gdy pisał w awej ostatniej broszu: 
rze, że oatatecznie nle chodzi o 
snbjektywne zamiary Hitlera; wy- 
starcza, że polityka „nastawia- 
nia" kraju na wojnę może objek- 
tywnie spowodować wybuch! 

Taka była sytuacja. Pozatym Hi 
tler starał się zorganizować caly 
blok faszystowska - wojenny. Za- 


wart umowę z Japonią. Zbliżył 
się do Włoch. Rozpoczął intrygi 
na Węgrzech. 


Tę sytuację dnia wczorajszego 
(a w pewnej mierze dzisiejszego) 
można streścić w dwóch tezach: 
1) dążenia Hitlera do hegentonii w 
Europie; 2) rosnące niebezpieczeń. 
stwo wojny światowej. Hitler sta: 
ral się podziełlć Europę: Francję 
odsunąć i zabezpieczyć sobie wol- 
ną rękę na wschodzie i południu. 
Najprawdopodobniejsza marszruta 
(jak ostatnio się wydawało) — 
na Czechosłowację, na Dunaj, na 
Bałkany. Marszruta pono najła- 
twłejsza. 

Cóż więc zmieniło się w tej nie- 
bezpiecznej sytuacji? Naturalnie=— 
powtarzamy z naciskiem — zasa 
dniczych zmian jeszcze nie obser: 
wujemy. Bądżmy |aknajbardziej 
ostrożni. 

Ale coś jakgdyby zmczęło się 
zmieniać. Punktem wyjścia jest 
zhliżonie Angli i Francji Polity- 
ką Hitlera było odsunięcie Angh 
od Francji. Ileż to wysiłków zro- 
bano w tym kierunku (Ribben- 
troppi)! Ale nle pomoglo! Duża 
w tym zbilżeniu Angli da Francji 
zasługi Bluma i Dełbosa. Ale to 
zbliżenie podyktowane zostało 
przede wszystkim objektywną sy- 
ruacją. Potworne zbrojenia Nie- 
miec zanlepokoły poważnie An- 
glię . Związek Niemiec z Włocha- 
mi podkreślił włoakie niebezpie- 
czeńztwo w Afryce i na morzu 
Śródziemnym. Związek Niemiec # 
Japonią podkreślił niebezplerzeń- 
stwoo dalszej inwazji japońskiej 
w Chinach (angielskie afery wpły- 
wów). 

Angila — może ze apóźnienlem 
— ale postanowiła działać. Per- 
sptktywa zabrania przez Niemcy 
półnacnych portów Francji, Bel- 
gil, Holandii? Przenigdy! Bylo- 
by to dla wyspy brytyjakiej nle- 
bezpieczeńatwem nle do zniesie- 
nla. 

Anglia postanowiła działmć, Roz 
poczęła takie zbrojenia, że wpro- 
wadziła Niemcy w zdumienie, 
Za Anglią Niemcy nie nadążą, zwła 
Bzcza, Że surowce drożejąl An. 
glla zbliżyła się do Frangi w 
sposób zdecydowany. W razie 
ataku Hitlera na Francję, Anglia 
pomaszeruje — jest to dziś chyba 
aksjomat! 

Ale nie dość na tym. Stopniowo 
na horyzoncie politycznym Euro- 
py ukazują się Stany Zjednaczo- 
ne. Zapewne, jeszcze są daleko... 
Ale już odgrywają rolę — jako si- 
ła gospodarcza (umowa waluto- 
wa) ! potencjalna siła wojenna. 
Niemcy chyba pamiętają, że w 
wojnie światowej Ameryka roz- 
strzygnęła. 

l] tak wytwarza się — stopnio- 
wo! — nowy układ sił. Już dał 


wyniki konkretne. Anglia i Fran- 
cja razem ze Stanami Zjednaczo- 
nymi na tyłach — nle, to siła po- 
twornal A przecie jest jeszcze 
Mała Entental Jest jeszcze Rosja 
Sowieckal Hitler musi się cofać, 
Colnął się w sprawie Maroka hi- 
szpańskiego. Cotnął się trochę w 
aprawie Gdańska, Czytamy dziś 
depesze, że Hitler proponuje za- 
gwarantować wszystkie(!) grani- 
ce — za cenę zwrócenia jednej 
porządnej kolonii. Oznaka słabo- 
ści. 

Podobno gotów jest nawet za- 
gwarantować granicy czechosło- 
wackiej. 

Naturalnie dyplomacja i agentu 
ra hitlerowska działają dalej. Sta- 
rają się rozbić Małą Ententę. O- 
panować Węgry. Ale w kraju po- 


łożenie gospodarcze „ciężkie. Ale 
w Hiszpanii niepowodzenia. Na 
Węgrzech się nie udało (pochód 


n Budapeszt). Ugoda z Luden- 
dorłem naturalnie nle jest żadną 
rekompensatą za trudnośc! zagra- 
niczne. 


Oto sytuacja, która według nie- 
których paryskich publicystów 
wywołuje „powłew optymizmu”. 
Nie przesadzajmy, nie przesadzaj- 
my. Ale pewne pomyślne symp- 
tomaty s4. Nlema dziś Innej po- 
lityki pokojowej poza okielzna- 
niem hitlerowskich zapędów przy 
pomocy bloku państw demokraty- 
cznych i pokojowych. 

Niemcy starają się wyzyskać 
swój nowy atut — Włochy. Ale 
Włochy nie są 100%-wym sojusz 
nikiem. Pchanie się Niemiec nad 
Dunaj (Austria, Węgry, Jugosła- 
wia) bynajmniej Włoch nle za- 
chwyca. Podobno Włochy odw- 
racają się obecnie ku problemom 
morza Śródziemnego. Niewiada- 
mo, czy zechcą brać udział w e- 
wentualnych ryzykanckich awan- 
turach Niemiec. 

Taka jest dzisiejsza sytuacja 
nieco pomyślniejsza niż wczoraj. 
Nietrudno się domyśleć, gdzie — 
naszym zdaniem — powinno być 
miejsce Polski! 

K. Czapiński. 


Sytuacja gospodarcza Włoch 


(Z artykułu tow. Modigilani ego) 


Przed dwoma dniami zamieścili- 
kmy stremczmie artykuła tow. Mo- 
digliani'ego, zamieszczonego w pra- 
sie Europy zachodniej, Tow. Modi. 
gllani jest jednym z najwybitniaj. 
szych przywódców włoskiego ruchu 
socjalistycznego. Dziś drukajamy 
streszczenie drugiej części tego sa- 
mego artykułn. Rod. 

Prócz inflacji, Rząd włoski dla 
zasilenia skarbu uciekł się da kon- 
wersji pożyczki, zastępując nowy- 
mł obligacjami, oprocentowanymi 
na 5%—stare oprocentowane tyl- 
ko na 3%%. Przy tej tranzakcji 
każdy posiadacz obligacji musiał 
dopłacić po 15 firów. Skarb zyskał 
na tej konwersji 6 millardów 1i- 
rów, ale wydatek na oprocentawa- 
nie pożyczek wzrósł do 60 milliar- 
dów. 

Pomimo tych bardzo różnorad- 
nych sposobów napędzenia pienię- 
dzy ġo skarbu, Rząd nle ma czym 
zapłacić rachunku wyprawy abi- 
syńskiej, które] koszt obliczono na 
13,4 mlllardów lirów, tym więcej, 
że budżet państwa jest stale defl- 
tytowy i wykazuje niedobór rocz. 


Nistorja bez szminki 


W szeregu artykułów o epoce 
Jana Sobieskiego 1 Marysieńki o- 
głosił Boy-Żeleński („Wiad. Lit." 
Nr. 700] ciekawy | pouczający 
szkic o stosunkach wewnętrznych 
na dworze króla Jana III. Przede 
wszystkim słów parę o nim sa 
mym: 
„Wiesznie cytuje się  rozamule- 

niem sławną „wydrę króla Jana"— 

pisze Boy-Żeleński — jako dowód 
jego dobrodnszności, Wyznaję, że 
mnie rawsza dreszczem przejmuje 
ta historia, wedle której żołnierza, 

œ praz niekwiadomość zabił jego 

ulubione wydrę, król skazał %a 

śmierć (podkreśl. nasze), a ubłaga. 

ny przez biskupów | przez spowie- 
drika, złagodził mu tę karę = 
plętnastokrotne przen pułk wojska 

m kijami, a to wyniosło przeszła 

80.000 kijów. Padł teń biedny tot- 

niee, rathtczny kijami, wydra eń 

przzenła w słodkim sose do wypi- 
am. mkolnych". 

Jeszcze ciekawsze boda] są po- 
dane przez autora, na zasadzie 
różnych Źródeł hlstorycznych, in. 
formacje o finansowych zwycza- 
jach i obyczajach na dworze So- 
błesklego, które stały słę nawel 
przyczyną niepapulamości rodziny 
królewskie]. 

„Przyczyną, dla której dwór któ. 
la Jana mógł być niepopniamy, 
było 1 to, że nia odpowiadał on po- 
jęcłu dworn, jako źródła łask. Dzia- 
łał raczej jako pompa sger. Szła 
się tam, aby przynosić pieniądze, 
nie aby ja wynonić. Pod tym wagle 
dem wszystkie relacja są ngodne. 
„Sprzedają wszystkie wakanse, 
biorą od wuzystkich, a me dają 
me.. Wazyztko ża piemiądze, nie 
ba tego"... 

Niepoślednią rolę w tych... ope- 


racjach | tranzakcjach odgrywała 
| królowa: 

„Maria Kazimiera — czytamy— 
wyszła ze szkoły Marii - Ludwiki, 
gdzie handel kwitł na wielką ska. 
le, handel godnościam: i sumienia- 
mi. Przedajność szarż doprowadzi: 
ła Marysieńka do szezytu: istotnie 
nie tam nia było darmo, Sposoby 
miała wcale pomysłowe, gdy trze- 
ba było robić ceremonie; np. bis 
kupowi chełmińskiemu Małachow- 
Miem zaproponowała zakład a 50 
tys, talarów, że zostanie biskupem 
krakowskim. Rozumie silẹ samo 
przez się, ża biskup zakład chętnie 
przegrał, został biskupem i sumę 
zapłacił", I t.d.ft p. 

Bardzo tajanie | słusznie Boy - 


Żeleński daje do zrozumienia, W 
obyczaje na dworze polskim nie 
były ani gorsze, ani lepsze, od % 
byczajów na dworach obcych, że 
Rzeczpospolita szlachecka była wła 
ściwie państwem bez określonego 
budżetu, że „długa kariera pou- 
Czyła Sobieskiego, iż wszystko się 
kupuje, sojusze į parantele, naj. 
większych dygnitarzy, korony, glo 
sy na sejmie t ochotników do zer- 
wania sejmu"... Niewątpliwie, jest 
ta wsżystko smutną prawdą histo- 
ryczną, ale — choć oddaleni dziś 
jesteśmy od niej o lat 250 — nie- 
ma, doprawdy, żadnego powodu, 
by tęsknić, jak to czynią niektó- 
rzy, za monarchią i do niej wzdy- 
chat. Bd. 


20.000 esperantystów 


Organizacje esperantystów zwró 
ciły się do władz, kolejowych © 
przyznanie specjalnych zniżek 
przejazdowych na jubileuszowy 
kongres międzynarodowy esperan- 
ło, który odbędzie się w sierpniu 
r b. z okazji S50.lecia języka 


do Polski 


esperanto. Zapowiadany jest nie- 
zwykle liczny zjazd cudzoziemców 
w liczbie blisko 20.000 osób. M. in. 
przyjechać mają delegacje 2 
państw egzotycznych, jak z Japo- 
nii, Chin i Indi. 


Proces redaktorów 
dziennika „Pariser Tagblati“ 


Przed sądem paryskim stawało 
w ubiegły piątek pięcin dzienni- 
karzy - emigrantów x Niemiec, 
współpracowników dziennika „Pa. 
riser Tagblatt“, oskarionych przez 
wydawcę pisma, Poliakowa, o to, 


Zbrojenia 


morskie 


Sowietów 


Ameryka utrudnia budowę pancerników dla ZSSR 


Agencja Reułera donosi: Rząd 
sowiecki zwrócił się do dwóch 
firm amerykańskich w sprawie 


zajęte przez Departament Stanu 
w razie, gdyby w tej sprawie 
zwrócha się inne mocarstwo, nie 


dostawy materiałów dla budowy | Związek Sowiecki. Firmy, do któ- 


w Związku Sowieckim pancerni- 
ka, zaopatrzonego w 16-ta calo- 
we armaty. Departament Stanu 
sprzeciwił się proponowanej tran 
zakcji z dwóch względów: 

1) zważywezy, iż maksymalny 
kaliber armat na pancernikach nle 
zoatał jeszcze ustalony przez wiel 
kie mocarstwa morskie, wywóz ze 
Stanów Zjednoczonych armat 16- 
to calowych mógłby stworzyć sy- 
tuację niekorzystną dla Interesów 
amerykańskich. 

2) Umieszczone w kontrakcie 
żądanie, by dostarczany maierlał 
został wyprobawany przez mary- 
narkę wojenną amerykańską, mo- 
głoby utrudnić politykę Rządu, któ 
ry całkowicie nie pragnie pople- 
rać handlu eksportowego bronią 
| amunicją. 

ldentyczne stanowisko — jak 
wyjaśniają oficjalnie — zostałoby 


rych zwrócił się Rząd sowiecki 
nawiązały kontakt z Departamen- 
tem Stanu w paczątku marca, za- 
mim Japonia wyraziła swą decy- 
zję nle przyłączania się do ukła- 
du, ograniczającego maksymalny 
kaliber armat do 14-tu cali. 

Departament Stanu polntormo= 
wał zainteresowane firmy o swych 
zastrzeżeniach, dodając, iż wy- 
wóz materiałów na budowę pan- 
cernika jest uzależniony od uzy- 
skania odpowiednich licency| eks- 
portowych od amunicyjnej rady 
kontrolującej. 

Dwie flrmy, których nazwy nie 
zostały ogłoszone, poinformowały 
Departament Stanu o zawarciu u- 
mowy, przewidującej dostarczenie 
planów i materiałów, potrzeb- 
nych do budowy nowoczesnego 
pancernika, który byłby zmonta- 
wany w stoczniach sowieckich. 


że przed wystąpieniem z pisma 
zabrsli listę prenumeratorów. 

Qskarżonych bronił znany ad- 
wokat paryski Torres, który wyja- 
śnił sądowi, jak rzecz naprawdę 
się miała. Nie chodziło oskarżo- 
nyin o zabranie ndresów dła ce- 
lów konkurencyjnych, lecz o za- 
bezpieczenie abonentów dzienni- 
ka Inh przebywających w Niem- 
czech krewnych ich przed prze- 
śladownniami ze strony hitlerow- 
ców. Wydawca Poliakow wszedł 
bowiem w porozumienie a hitle. 
rawskim agentem  Schmolzem, 
któremu sprzedał wydawnictwo. 
Obecnie — jak wiadomo — „Pa- 
riser 'Taghlatt* jest organem na- 
rodowo-„socjalistycznym*, a emi- 
granci niemieccy w Paryżu wyda- 
ję dziennik p. t. „Pariser Tager 
zeitung". 


Dr. Jaroslaw Nebesky 


W ubiegłym tygodniu zmarł w 
Pradze dr. Jarosław Nebesky, rad 
ca min. Spraw Zagranicznych, 2na 
ny w polskich kołach politycz- 
nych 1 dziennikarskich, gdyż w 
clągu 4-ch lat przebywał w War 
szawie na stanowisku radcy le- 
gacyjnego poselstwa czechosła 
wacklego. 

Dr. Nebesky żywo  interesowal 
się sprawami polskimi, pisał o 
nich wielokrotnie, przejawiając w 
swoich publikacjach wszechstron- 
ną znajomość rzeczy i nader przy- 
jazny stosunek do narodu polskie 
go. 


ny w wysokości 3 miliardów H- 
TÓW. 

W październiku 1936 Rząd fa- 
szysłowsti  obłożył podatkiem 
majątkowym obszarników. Ten 
podatek uratował Rząd faszystowa 
ski przed bankructwem w końsn 
ubiegłego roku. 

Z powyższego widać, że prze- 
chwałki o uzdrowieniu frnansów 
włoskich od czasu wprowadzenia 
systemu faszystowskiego są wle- 
ruinym kłamstwem I bluflem 

Z powodu zakazu opłaszania ja- 
kiej kalwiek statystyki, irudno 
mieć zupełnie pewne dane, które 
pozwolityby na wydanie zupełnie 
ścisłego orzeczenia o gospodar- 
czej syluacji Włoch, ale to, en się 
wie o Włoszech, wcale me jest 
pocieszające | można nrzypusz- 
czać, iż wielki hałas reklamowy, 
uczyniony dokoła podróży Museo: 
Tmiego do LIBA, nle był niczym in- 
nym. jak odwróceniem wagi 
Włoch i zagranicy od rzeczywistej 
sytuacji kraju. 

Również bilans handlowy jest 
ujemny, pomimo spadku przywozu 
z zagranicy i pomimo zawarcia 
szeregi umów handławych. Do- 
chód z rolnictwa w ubiegłym ro- 
ku znacznie spadł, co we Wło- 
szech ma duże znaczenie. W nle 
małym stopniu do spadku tego 
przyczynił się ubytek rąk robo- 
czych na wsi z powodu zaciąga- 
nia chłopów do wojska, wysłane- 
go do Abisynił. 

Wajna z Abisynią fest zakoń- 
czona, ale teraz dapiero zaczyna 
się wydatkowanie na urządzanie 


nowego mocarstwa. Wydatki 53 
tak wielide, że kapitalizm włoski 
sam lm nie sprosta. Dlatego wi. 


dział się zmuszony do związania 


się z kapitałem anpielskim w spra- 
wach urządzeń komunikacyjnych 
w kraju Somall | z kapitalem nie- 
mieckim w sprawach eksploatacji 
bogactw mineralnych. 

Włoscy kapitallści zbierają ʻe- 
raz żniwa z własnego posiewu, 
gdy podporządkowa!! się faszyz- 
mowi. Za służalczość faszyzm łupi 
z nich teraz skórę, a wielkie spól- 
ki ze swej strony uchwallłty nie 
wypłacać żadnych dywidend. 

W tych warunkach nie dziwota, 
że policja faszystowska kilka wiel- 
kości ze świata gospodarczego 
wsadziła do paki, ponieważ mlio- 
ny llrów wysłaN zagranicę. Te m 
liony stanowią Jednak tylko drob- 
ny ułamek tego, oo różne poHtycz. 
me wielkości, a wśród nich niektó- 
rzy na bardzo wysokich stanowis- 
kach, wysłały zagranicę. 

Obok tej ucieczki kapitałów, sta 
nowlącej wyraz rewolty kapitali- 
tów, znacznie donloślejsze jest 
zjawisko budzenia się mas włos- 
kich, które pod wrażegiem wiado- 
mości o ruchach strajkowych we 
Francji i Ameryce, z coraz mnlej- 
3zą rezygnacją tolerują zbrodniczą 
politykę Interwencji w Hiszpani. 

Po wypadkach w Term, doszła 
w Bałonii, w Livorno | w wielu in- 
nych północnych miastach Włoch 
do strajków i demonstracyj prze- 
eiw interwench w Hiszpani. 

Mogą we Włoszech być jeszcze 
wlelkie niespodzianki, jeśli do te- 
go niezadowolenia dojdzie wiado- 
mość o klęskach, poniesionych 
przez Włochów w Hiszpani, któ- 
re to klęski przed społeczeństwem 
włoskim są starannie ukrywane. 
Musi to otworzyć Włochom oczy 
na wysokie koszty awantur dykcta- 
torskich. 


pasta „miki! 


Przegląd 


SMUTNY BILANS, 

W tygodniku „Epoka“ p. St. 
Grostern układa blans „osiąg- 
nięć* reżimu hitlerowskiego. Nle- 
wesoły to bilans. W ostatnich 
czasach w „Ill-ej Rzeszy” coraz 
bardziej mnożą się oznakl nieza- 
dowolenia. Braki aprowizacyjne są 
znane. Ale to nie wszystko. 

A œ w zamian? — pyta obywa 
tel III.ej Rzeszy. — Wojna u kot- 
dolem katolickim, aresztowania 
księży, odezytnjących  Encyklikę 
papieską, na nowo psujące się sto- 
mmki z Anstrią, o której „An- 
schlnmie'  (przylączenin) nawet 
aig nie mówi, pomnima, ił nmowa 
= J1 Kpea 1036 r. otworzyła jak- 
by wrota do pokojowego wchła. 
nięsia Wiednia z przyleglościami 
prawa II] Rzexzę. Wiele akcja na 
rzec odzyskania mioni) rmi 
jedynie czujnałć W. Brytanii 1 na 
Taria wzmoenfla mju: państw de- 
mokrac machodnieji nadzieje na 
<hitlsryzowanie Belgii rozwiewa- 
ią się, Skandynawia cała z Fin- 
lamdią razem jest mrpełnie po za 
orbitą hitleryzm. Najstriejary 
sojusznik — faszyzm włoski—za- 
wiódł w najważniejszym mamenaia, 
otwierając serią kigek interwen- 
ejanintów | gen. Franm w Him- 
pani.  Rzecmmawcy niemieccy 


* odnawia buciki 


prasy 


miźszości strategiczna - mdHtamej 
oddziałów włoskich w  Hisspanik 
Na innych polach bitew w tejża 
Hiszpanii, mianowicie na fronda 
pod Kordobą. oddzinły niemieckie 
rówmież poniosły (na odcinku Pon- 
zoblanco) iige. 
NOWA REWOLUCJA.. 
Niedawno wyszedł w Paryżu 
ciekawy Nr. 54  trockistowskiego 
„Bluletymi Opozycji (po ros.]. Za- 
wiera dużo materiału w sprawie 
ostatniego procesu — Piatakowa, 
Radka I in. W „Biuletymie" zna} 
dujemy także tekst mowy Trockie 
go, którą miał telefonicznie (t) wy 
płosić z Meksyku na wiecu w N. 
Jorku. Swą mowę Trocki kończy 
stwierdzeniem (znajdujemy je tak- 
że w „Zdradzonej Rewolucji" Troc 
kiego), iż nowa rewolucja w Z. 3. 
S. R. jest nieuntkniona, albowiem 
w ZSSR utworzyła się „fiowa a 
stokracja* 1 tł. d. Trocid powiada! 
„Otwarty konflikt między Midem 
a nową despotią jest nieunikniony. 
Rehim Stalina jest oaądzony. Cry 
sastąpi go kapitalistywna kontr - 
rewolnoja ozy też rohntniem de. 
mokracja? Historia jeszoze nie rez 
miąnała tej kwestyi, Decyzja rale- 
ły od nktywnnói świstowego pro- 
eane 


Trocki naturainfe wykpiwa „ze: 


przemłali ponura | zceptyezna ra-|znania” Platakowa | Radka. Kpl 
porty a włoskich silach sirojnych |z twierdzenia, jakoby on, Trocki, 


w Himpant, a w dodatim nie u- 
mieli nkryé swego zadowałenia z 


„porozumiewał się“ z Hitlerem... 
K. CZ. 


TylKo cyfry 


KONSERWATYWNY  „Timea" 
londyństd podaje, że na froncie 
hiszpańskim PO STRONIE WOJSK 
FASZYSTOWSKICH znajduje się 
w chwili obecnej: 

1) do 100 samolotów bombar- 
dnjących NIEMIECKICH I WŁO- 
SKICH; 

2) do 100 samolotów myśliw- 
skich NIEMIECKICH I WŁO- 
SKICH; 

3) nieznana ilość hydroplanów 
NIEMICKICH I WŁOSK!CII; 

4) okola 40.000 żołnierzy WŁo- 
SKICH („ochotników“) w pelnym 


uzbrojeniu; 

5) około 15.000 żolnierzy NIE- 
MIECKICH w pelnym uzbrojenia 
(też — „ochotników*); 

6) ponad 3000 faszystów IR- 
LANDZKICH („obóz" gen. ODuf- 
fy) w pełnym uzbrojeniu. 

.. 
w 


I to nię nazywa w komunikatach 
gen. Franco armia. „NARODO- 
WA“. Ponadto gen. Franco roz- 
porządza, jak wiadomo, Legią Cu- 
dzozlemską 1 Marokańczykami W. 
„narodowej" armii  hiazpańsktej 
brakuje... tylka HISZPANÓW. 


WHiszpanii i 


Dzika zemsta faszystów 


Agencja Havasa donosi: Bom- 
bardowanie Andujar przez samo- 
loty powsłańcze spowodowało 
śmierć 18 osób i ciężkie poranie- 
nie 25. Okoła 100 domów została 
zburzonych. Sariolotów powsłań- 
czych była 18: 6 bombardujących 
frzymołorowców 1 12 samolotów 


myśliwskich. Był ta akt 
za zajęcie przez wojska rządowe 
miejscowości Lugar Nuevo. Zrzu- 
cone na Andajar bomby ważyły 
po 80 gr. i upadły przeważnie na 
rynek. Większość ludności cywil- 
nej opuściła dziś miasto. 


Wiadomości powstańcze 


Ze Źródeł powstańczych x Vitori 
donoszą, ża wojska rządowe po inten 
sywnym przygotowaniu artyleryj. 
skim zaatakowały pozycje nieprzyja 
cielskia pod Las Vagas na odanku 
Escorialu, sastały jednak odparte 
przem powstańców, pozstawiająć na 


placa walki przeszło 100 zabitych | 
300 rannych. 

Wczoraj wieczorem wojska rządo 
wa ostrzeliwały gwaltownie miejsco- 
wość Vergera i drogę Vergera == 
Mondragon. 


Dioki poparciu. socjalistów 


zlikwidowana przesilenie gabinetowe w Katalonil 


Prez. Katalonii, Companys, przy 
dgł dziennikarzy, którym wręczył 
deklarację,  zrzypominając, że 
kryzys gabinetowy powstał wsku- 
tek braku spoistości w poprzed- 
mim Rządzie. Deklaracja podkre. 
ála dalej, że „rozwój przesilenia 
pozwolił na zacieśnienie szerokich 
kontaktów ze związkami zawodo- 
wymi i partiami politycznymi. W 
ten sposób nmożliwione zostało 
ustalenie wspólnego programu". 
Dalej prez. Companys wskazuje, 
že dzięki poparciu socjalistów, 
przesilenie zostało zlikwidowane, 
a poszczególne teki w nowym ga- 


binecłe objęd dotychczasawi mi- 
nistrowie, Dalej deklaracja Infor- 
moje o utworzeniu najwyższej ra- 
dy wojennej pod przewodnictwem 
Comparyss, w które] zasiadać bę“ 
dą przedstawiciele organizacyj 
robotniczych i lewicy repuhlikań- 
skiej. Przemysł wojenny ma być 
poddany kontroli władz rządo- 
wych przez delegatów, słanowią- 
cych wspólnie specjalny urząd. 
Pa odczytaniu tej deklaracji, pre- 
zydent Companys ośwladczył, że 
funkcje wykonawcze powierzy 
nadał premierowi Taradellasowi, 
do którego ma pełne zautanłe. 


O a 


Obrady stołecznej „Unii 


Odbyło się posiedzenie War- 
szawskiej Rady Okręgowej Unii 
Związków Zawodowych Pracow- 
ników Umysłowych, Na zebraniu 
tym omawiano wytyczne, doty- 
Czące dzisiejszych obrad Central- 
nej Rady Unil. 

Postanowiono solidaryzować 
się z akcją antydrożyźnianą Rzą- 
du, domagając alę Jedynie powo- 
łania do komis|l cen przedstawi- 


Zycie gospodarcze 


Ceny pozenicy i melali spadaj 


ZAŁAMANIE SIĘ CEN PSZENICY 


W dn. 16 b. m zaznaczył się na 
londyńskiej głetdzie zbożowej 
RAPTOWNY SPADEK CEN PSZE 
NICY. Zjawisko to wystąpiło ró. 
wnież na giełdzie w Liverpoolu. 
Niski kurs otwarcia (0 2% pensa 
mniej, miż poprzednio) skloni! 
Bpekulację do wyzbycia się naby- 
tych matatnio, w przewidywaniu 
dalsze] zwyżki cen poważnych 
ilości pszenicy. Masowa podaż 
Pogłębiła tendencję zniżkową, 
kira w niektórych momentach 
zaczęłą graniczyć z paniką. Pa 
zamknięciu zebrania giełdowego 
okazalo się, że_ ceny pszenicy 
spadły do 9 szylingów 2 KB pen- 
sów za 100 funtów wobec 10 sh. 
1% d w dn. 12 b. m. 

Masowe zaofiarowanie pszenicy 
ł innych zbóż miało miejsce rów. 
nież w Winnipegu i Chlcngo, co— 
przy małym popycie — wywołało 
załamanie się cen. 

OSŁABIENIE CEN METALI. 

Słahsza tendencja dla podsta. 
wowych surowców ogarnęła w 0- 
stątnich czasach prawie wszystkie 
Artykuły. W dn. 16 b. m. nasta 
Pio nn giełdzie londyńskiej dal: 
© oslabienie cen metall, które 
Już od miesiąca wykazują słabszą 
tendencję, 

FRANCUSKA POLITYKA 
FINANSOWA. 

„ Tydzień od 9 do 16 b. m. wy- 
Jaśnił, że nowy kurs franka fran. 
<uskiego był wyrazem świadomej 
akcji francuskiego funduszu wa- 
siłowego, Frank, coraz bardziej 

styczny, przybliżył się do dol- 
"ej granicy, przewidzianej ustawą 
sortara. Francuski fundusz wy 

Wwnawczy ntrzymywał go świa- 
+ Tie ostatnio na poziomie 110 

78 1 funt i 22,40 za 1 dolar. 
uk finansowa, komentując 
1 tydzief, z zadowoleniem pod- 
śreśla, taktyka francuskiego 

nse wyrównawczego przy- 
jak dotychczas pomyślne 


ciel] związków zawodowych. 

Przyjęto uchwałę, domagającą 
slę przywrócenia 6-cio godz. dnia 
pracy, który obowiązywał przed 
1920 r, gdy pracownicy zrzekli 
się tego w formie ofiary w związ- 
ku z wojną. 

Uchwalono poprzeć wałczących 
ad 5-clu tygodni pracowników 
Tow. Ubezpieczeń „Europa“. 


| 


rezultaty. Prowadzi on bowiem 
do potanienia pieniądza na parys- 
kim rynku finansowym, ca spe- 
cjałnie uwydatniło się w dn. 15 
b. m. Spekulacja, grająca na zniż- 
kę franka, n” skutek nowej tak- 
tyki francuskiego funduszu wyrów 
tawczego, nle ma już tak szero- 
klego pola da działania. 


RAPTOWNE TEMPO 
ZWYŻKI CEN. 


W artykule, poświęconym ak- 
cji rządowej w zakresle cen, za- 
mieszczonym w tyg. „Polska Go- 
spodarcza” [zesz. 16 z dn. 17 b. 
m.) wicedyrektor departamentu 
ogólnego Ministerlum Skarbu, p. 
J. Rakowski, wskazuje m. in. jā- 
kim  niebzepieczeństwem grozi 
szybkie tempo zwyżki cen w Pol: 
sce. W zwyżce cen zajęliśmy je- 
dno z pierwszych miejsc w świe- 
cie. Gdy w okresie ad marca ub. 
raku do stycznia b. r. ceny hurto- 
we w Niemczech wzrosły o 1,6%, 
w Stanach Złednacz, — o 7,0%, 
w Danil o 8,7%, w Szwecji o 9,3%, 
to w Polsce aż o 115%. Tylko w 
Anglii ruch cen był szybszy I wą 
niósł 12,2%. 

MISJA 

PREMIERA VAN ZEELANDA, 

W porozumicnin z Raądam! fran- 
enskim I angielskim, premier vay 
Zeeland powierzył przeprowadzenie 
wstępnych badań nad międzynarodo- 
wą ankietę gospodarczą p. Meurice 
Frère, b. doradcy Austriackiego 
Banku Narodowego. P. Frère prze- 
prowadził jnż w Londynie rozmowy 
4 sir Frederle Leith Ross'em 1 inny- 
m! osobistościami angielskimi, Dnia 
19 b. m. przybędzie on do Paryża. 

Premier van Zeeland ma udać się 
do St. Zjednoczonych w czerwen rb. 
Oliejalnym celem podróży będzie o- 
trzymanie od Uniwersytetu w Har- 
ward tytulu doktora honoris causa. 
W istocie jednak van Zeeland prze- 
prowadzi przy tej okazji Tozmowy 
a temat międzynarodowej konfe- 
rencji gospodezczej. 


Str. 3 


okola Hiszpanii 


szo Weprandopodohne plotki krażą nada 


Juan March [ako... anioł pokoju 


Prasa francuska zajmuje się ob. 
szernie możliwościami akcji poje- 
dnawczej w hiszpańskiej wojnie 
domowej. 

Jakkolwiek dzienniki padają 
szereg informacyj, kwladczących, 
że z różnych stron przedslęwzięte 
zostały sondowania, jednomyślna 
opinia, że w chwili obecnej akcja 
taka byłaby jeszcze najzupełniej 
przedwczesna. 

Usiłowania na rzecz akcji po. 
jednawczej, wychodzić miały z 
dwuch żródeł, ze strony półoliejat 
nych czyników angielskich i fran 
cuskich, oraz ze strony neutial- 
nych kół hiszpańskich. 

Francja i Anglla zwrócić się 
młały do prezydenta Roosevelta 
z propozycją, aby ofltrował swe 
pośrednictwo celem położenia kre 
su hiszpańskiej wajnie domowej. 


Wyrażono jednak poważne wąipli 
wości, czy Rząd Stanów zgodzil- 
by się w obecnej fazle stosunków 
dyplomatycznych na jakąkolwiek 
bezpośrednią interweneję w spra. 
wy europejskiej. 

„Matin“ donosi z Londynu, iż 
bankler gen. Franco, Juan March, 
w ostatnich dniach rozwinął sze- 
roką działalność, która, wedle o- 
pinki tondyńskich kòb  pofitycz- 
nych, zmierza również do rozpo- 
rzęcia akcji koncyllacyjnej. 


b. dokładna, 46 x 40 cm. 


z przesyłką poczt 50 gr. 


9 K. 
„WIADOMOŚCI TURYSTYCZNE" 
Warszawa, Żórawia 9. 


rady min. Romana 2 premierem Ven Zeolandem 


P. Min. Roman przyjął w salo- 
nach poselstwa w Brukseli przed- 
stawiciell prasy, która b. jntere. 
suje się wizytą palsklego minl- 
stra, m. in. ze względu na misję, 
padjęłą przez premiera Van Zee- 
Tanda. 

istotnie w piątek włeczorem po 
obiedzie, wydanym przez posła 
Jackowskiego, w klórym wziął u- 
dział prem. Van Zeeland, mlala 
miejsce dłuższa rozmowa między 
prem. Van Zcelandem a min. Rs- 
manem na temat ankiety, jaką pre 
mler belgijski podejmuje na tere- 


Egipt uzyskuje 


nie międzynarodowym, a którą ma 
na celu zbadanie możliwości usu- 
nięcia obecnych trudności | prze- 
szkód w międzynarodowych sto- 
sunkach gospodarczych. 

W rozmowie z dzlennikarzami 
belgijskim! i polskim! min. Raman 
wyraził swe zadowolenie ze spot- 
kania z prem. Van Zeelandem. 

Min. Roman podkreślił, że pre- 
mier Van Zeeland jest tym mężem 
stanu w Europie, który najlepiej 
może nadaje się do wypełnienia 
podjętej przez niego misji. 


suwerenność 


wymiaru sprawiedliwości 


Po tygodniowej pracy konferen 
cja kapitulacyjna w Montreux za- 
wiesiła swe prace do poniedzlal- 
ku. Sobota | nledziela będzie po- 
święcona na rozmowy pomiędzy 
poszczególnymi delegacjami. Ze 
stawiając  bllans prac należy 
stwierdzić, że Egipt uzyskał w za 

sadzle zniesienie kapitulacji, O- 
becnie konferencja przystąpiła do 
obrad nad projektem konwencji 
przedłożonej przez Rząd egipski 


Mizyspiegzenie pra 


Premier Blum, który ostatnie kil 
ka dn? spędził na wypoczynku pod 
Paryżem, skąd dojeżdżał tylko do 
słolicy, celem załatwienia spraw 
bieżących, przyjął w prezydium 
Rady Ministrów przedstawicieli of 
ganizacyj robatniczych, reprezen- 
fujących poszczególne kategor!e 
rohotników, zatrudnionych na wy 
sławie paryskiej Celem rozmowy 
bylo omówienie środków, malą* 
cych na celu przyśpieszenie tem- 


= 


oraz projektem reglameniacyjnym 
dotyczącym zastąpienia trybuna- 
łów mieszanych trybunałami egip 
skimi. 

Dyskusja napotkała na trudno- 
ści, które dotyczyły tak czasu 
trwanla okresu przejściowego, jak 
i jego organizacji. 

Konferencja postanawiła powo- 
łać szereg podkomiletów, których 
zadaniem byłoby zbadanie posz- 
czególnych zagadnień. 


ry wystawie paryskiej 


pa prac przy budowie poszczegól 
nych pawilonów wystawowych. 
Jeżeli chodzi o termin otwarcla 
wystawy, w dalszym ciągu nie pa 
wzięto Jeszcze żadnych ostałecz. 
nych decyzyj i nadal wysuwane 
są tu dwie daty, a mianowicie: 15 
lub 22 maja. 

W ostatniej chwili kilka państw, 
jak Chlny i Costarica zgłosiły 1e- 
szcze swój udział w wystawie. 


Kronika krakowska 


Radio krakowskie 
PONIEDZIAŁEK, 19 kwietnia. 
7.25 Parę informacyj, 780 Muzy- 

ka poranna z płyt. 14. Lok. wiader. 

gosp. 14.05 Ulubiona melodie operet- 
kowe z płyt. 15.15 Znani skrzypko- 
pianiści a płyt. 15.55 Aud, dia 

i „Nie odrazu Kraków ‘hudo 

. 1820 Muzyka lekka z nlyt. 

18,45 Program. 

WTOREK, 20 kwietnia. 

7.25 Kilka imformacyj. 7.80 Mu- 
zyka poranna z płyt. 12.03 Muzyka 
węgierska z płyt (Wsrszawa). 12.50 
„Prosimy do mikrofon 14. Fra- 


gmenty operowe z plyt. 15.15 Wy- 
wiad z prawwnicą domową — dia- 
log. 15.20 Toi dal Monte Eplewa.- 
(płyty). 15.30 „Cry wiecie, że.. dziś 
jest 5.705-wy dzień naszej precy?" 
15.50 Wesoła muzyczka z płyt. 16. 
Odczyt p. t. „Zabawa jaka czynnik 
wychoweważy” wygl, dr. Anna Broe 
seowa. 18.20 Muzyka organowa 1 
płyt. 1845 Program. 


Repertuar 


REWIA W BAGATELI. Publiez- 
ność, która ogląda obecną rewię * 
Bazateli p. t. „Maj za pasem”, wy- 
chodzi bardzo zadowolona. Rewia 
Jest miła 1 wesola m aly zespól 
Śpiewa, tańczy à bawi widzów. _ 


[ ad 
Co prają w kinoteatrach 


ADRIA: „Dama kameliowa". 

ATLANIC: „Zapomniana symfo- 
nia" j „Czlsay”. 

KINO MUZEUM wyswietla dziś 
dwa filmy p. t. „Biała parada” 
(John Bolea i Loretta Young) oraz 
„Małżeństwo a ogłoszenia“ (Buster 
Keaton). 

PROMIEŃ: „Dyplomatycma żo- 
na”, 
STELLA: „Z pamiętnika dełekty. 
wa” i „Przygody rekruta“. 

ŚWIT: „Robert i Gloria". 

WANDA: „Noc przed bitwą”. 

UCIECHA — „Zielony Sygn 


Dyżury łekarzy 
Dnia 19 laviatnia — noe. 
Kelhofer Artur — Krasińskiego 4 
Owczyfński Tadrum — Luba 14, 
tel, 158-26. 
Silberberg Stefania — Starowiśl- 
na 41, tel 164-63. 
Tepper Arnold — Kalwaryjska 7, 
tel, 134.52. 
pako eg dh siĘ m 
ver ejti miejas aain 
K lipiny, z domu Paszkowiez, po 
Kozłowska, lat 48, ostatnia w 


Milerowyko-taszyowskie „kochajmy się” 


Na zaproszenie przewódcy mło 
dzieży niemizcklej, Baldura von 
Schiracha, przybywa w końcu 
kwietnia z wizytą do Berlina prze- 


wódca włoskiej młodzieży fasry- 
stowskiej, sekrełarz aiann Ricet, 
w towarzystwie 25 oficerów „Ba 
umj”, 


lastosowanie 40-10 godzinnego tygodnia pracy 


w handlu detalicznym 


Francuski minister pracy Lebas, 
rozpoczął rokowania w sprawie 
przystosowania przepisów o 40- 
godzinnym tygodniu pracy do wa 
runków handln detalicznego. 

Przedstawiciele pracowników 
abstają przy 2-ch kolejna pa so- 
ble następujących dniach wypo- 
czynku w tygodnlu, Przedstawicie 
le kupców detalicznych domagają 
slę oni, aby sklepy otwarte były 


Jeden z urzędników ubezpiecza! 
ni społecznej w Ołomuńcu uległ w 
czasie godzin urzędowych atako- 
wł szału | zaczął strzelać z rewol- 
weru do swych kolegów. W wyni- 
ku strzelaniny został ciężko ran- 


JE dni w tygodniu, zobowiązując 
się wzamian przesirzegać skrupu- 
latnie postanowień a 40-godzin- 
nym tygodniu pracy. Jednocześnie 
przedstawiciele wielkich magazy- 
nów przyłączyli się do stanowi. 
ska kupców detalicznych. Minister 
postanowił wyłonić komisję mie- 
szaną, kióra ma dokladnie zbadać 
przedstawione przez obie słamy 
postulaty, 


ny naczęlnik wydzlału rachunko- 
wego. W czasle paniki jeden z u- 
rzędników, uciekając złamał no- 
ge. Przed przyjściem policji szale- 
niec odebrał soble życie. 


W !adomości Goortowe 


0 ULICĘ IM. DR. JERZEGO 
MICHAŁOWICZA. 

Zarząd RKS. Skra wystąpi da 
prezydenta m. st. Warszawy Ste- 
fana Starzyńskiego z proíbą o 
zmianę nazwy ulicy Okopowej, 
przy której znajduje się bojisko 
klubu robotniczego, na ulicę im. 
dr. Jerzego Michałowicza, zmar- 
lego przed pół rokiem znanego 
działacza } twórcy sportu robotni 
czego. 

REPPEZENTACJA PIŁKARSKA 

BASKÓW W PARYŻU. 

Wielką sensację wywołała w Pa. 
rym zapowiadź meczu pilkarskiego 
pomiędzy reprezentacja Basków a 
mnznym klubem Ra ig Ciub Paris. 
Mecz ma się odbywać dnia 21 kwie- 
tnia na stadionie Pare de. Princea 
w Paryżu. Możliwe, że reprezenta- 
cja piłkarska Ranków rozegra na ta 
renie Francji jeszcze kilka spotkań. 
Mimo blokady brzegów baskijidcich. 
Francuz otrzymali zapewnienie * 
Riłhso, że mecz dojdzie do skutku. 
EKŚMISJA WTC. Z DYNASÓW. 

Sad Apelacyjny mtwłerdzi! wyrok 
eksmisji Warmawakiego Towarzy- 
stwa Cyklistów z terenu na Dyne- 
sach. Przypuszczalnie zatem w elg- 
gm roku bieżącego WTC. będzie mn- 
slalo opuścić Dynasy na rzem Sps- 
ki Pareslacyinej Dynasy. 

LEPIEJ BYĆ AMATOREM. 

Prasa włedefńska donosi, że b. 
mistrz Świata w ieździe smtneznej na 
łyżwach Austriak Karol Schacifer, 
który przerzedł ostatnio na zawoda- 
stwn. przebywa obecnie w N..Jorku. 
czekając napróżno na enracement 
da filmu ameryknńskiego, Schaeffer 
mecony zmstał powodzeniem  Sonii 
Hente, lecz dożychczan uzyska? jeden 
tyko wystep a mianowicle w To- 
Tonto, za co otrzymał 500 dolarów: 
Dzienniki domnea. że również w N.- 
Jorku znajduja się mistrzyni kwinta 
Anclelka Ceevlla Calledpe, Holten | 
Gespar, czekałac nadaremnie na ni- 
miech zrczękcia. 


Lekkoatleatwka 


WARSZAWIANKA DOMAGA SIĘ 
PRZEPROWADZENIA WIZJI 


* protest przeciwka 


Warsawa, dowiadujeny elą, że War 
szawianka, która wniosła maradniczy 


i komisji ną 
dziowakiaj Warsz, GRA (która zży 
skwalifikowala drużyną Warrzawian 
ki) domagać się będzie także prze. 
prawadzenia ji trasy. Warma- 
wianka ma é, że tram na 
adcinkch młajsiiah (da Pineu Na 
rutowicza) została niadokładnia zmie 
Tzona, œo spowodowało zamieszanie. 
Według oplnii Warmawianki dy- 
stens ten był mmiejszy niż podano 1 
skutkiem tam nia wztyscy zawodni. 
ty mogli blee conajmniej 500 mtr., 
jak to nakazywał regulamin, W kon 
klnzji Warszawianka ma domagać 
mię unieważnienia calego biegu. 

LEGIA £XREŚLONA 
Z WARSZAWSKIEGO OKR. ZW. 
LEKKOATLETYCZNEGO. 

Zarąd Warwawskić Okr. Zw. 
Lakkoatletycznego sl R na włanna 
żądnnie sekcją lekkratletycmą WKS 
Legia s dniem 1 maja r. b. 

WYNIK BYŁ GORSZY, 
ALE REKORD ś$'"IATOWY 
ZOSTAŁ POBITY. 

Jak donoszą z Nowego Jorku w 
podanej w tych dniach wiadrmości 
m pnhlcin rekardn światowego w wko 
tm o tyczce przez Wiliama Seftona 
wynik nodany msta? nieściśle. Sef- 
ton — jak obecnia prostują dródła 
amerykańskie — osiągnął nle 4.44, 
lecz 4.454 m. Wynik ten jest róm 
niet lenmy a 2 em. od ehecnego re- 
kordu światowego, 


Raks 


—— 
SPRAWA BIAŁKOWSKIEGO 
JESZCZE NIE JEST ZAROŃCZO. 
NA. 

Sprawa Białkowskiero. słyjinego ra 
wodnika poznańskiej Warty. ktArega 
zwycigstwo na meczu IKP — Warta 
zadecydówało o tytule mistrza Pol. 
ski, zdobytego przez Wartę nia ma- 
Jazla jestcze znkończenia. Mimo we- 
ryfikacji wawatkich spotkań i adrza- 
cenia nrzez Polski Zw. Rokserukj nd. 
wołania Łodzian. zarząd IKP nia zre 
zwenawał | odwołał wię od decyzji 
PZR. do walnego zeromadzenia PZR. 
Dyskwalifikaeja Białkowskiego, jak 
wiadomo, pociąznełaby za sobą suta 
matycznie zdobycie mistrzostwa Tal- 

ski przez IKP. 

BAER ZNOWU POKONANY. 

Mistrz W. Brytani! w wadze cięż- 


TRASY BIEGU RASZYN — 
WARSZAWA. 
W związku z prowadzonem przez 
komisję dyscyplinarną PZLA bada. | 


klej, Tommy Farr, pokonał ne punk- 
ty w Londynie, w mecz 12to rm- 
dowym, bylago mistrza świata arnery 
kanina Baera. Karierę tego cetatnie- 
ga w tych warunkach należy mwa- 


nie biegu miafetowego Ramyn —!żać re zakofemną. 


RADIO WARSZAWSKIE 


PONIEDZIAŁEK, 19 kwietnia. | 

6.30 Pieśń. 6.33 Gimnastyka. 4 50 
Muzyka z płyt. 7.15 Dziennik por 
7.25 Parę informaeyj. 7.30 Muzyka 
z płyt, B. Aud. dla szkół. 11.30 Aud 
dla gskól: „Histor!a noża i widelca” 
tA Sygnał czara i Hejnał z Krako- 
++ 12.03 Walce w wyk. Ork. P.P. pod 
dyr. A. Doltyckiego. 12.80 „Od war. 
satatu do warsztatu" — aud., pow. 
rzemiosła stolarskiemu. 12.50 Dzien 
połudn, 15, Wiad. gospod. 15.15. W 
racznice bitwy rasryfskiej 1809 
reportaż w opr. Z. Marynowskiego 
15.55 „Wszystkiego po trochu” — 
nud dla dzieci, 16,15 Skrzynka języ- 
kowa. 18.30 Kapela lndowa F, Dzier. 
łanowakiego. 17. „Organizacja lice- 
ów pedagoglcznych" — odczyt wygl. 
wizytator Z. Szulczyński, 17.14 Kan. 
cert zalistów. A, Hermelin — fortep. 
© Matyasiak — śpiew. Prof. L\Ur- 
stein — akamp. 17.50 „Mieszkanka 
zapomnianej studni" — pog. 18, Po- 
padanka akt. 18.10 Wiad. sportowe 
18.20 Mrrzyka lekka z płyt. 18.45. 
Program, 18.50 .„Posiewna pielęgna- 
eja ebóż*—pog. 19. Aud. żołnierska. 
20.45 Dzien wierz. 20,55 Pog skt 
21. „Chopin jako pisarz” oprze. W. 
Hulee;cz. 21.20 „Odgłosy Wileńrzczy 
my. 22. Koncert w wyk, Ork, P. R. 
pod dyr. M. Mierzejewnkiego z udz. 
M. Karklins — śmew. 23.05 War. 
zma II (średnie fale) nedaje moz, 


WTOREK. 20 krdatnia. 

6.20 Pieśń. 6.833 Gimnastyka. 6.50 
Muzyka z płyt. 7.15 Dziennik por. 
7.25 Parę informacyj. 7.80 Muzyka 
z płyt 8. Audycja dla szkół. 11.30 
„Przygody zmchów” — obrazek słu- 
chowiskowy dla dzieci, 11.57 Hejnał. 
12.03 Muzyka węgierska 2 plyt. 
12.40 Dziennik połud, 1260 Skrryn- 
ka rolnicza. 18. Wiad. gospod. 15.15 
Lekki koncert w wyk. Ork, P, R 
pod dyr. M Mierzejswakiego. 16. 
„Stollea { jej spruwy”. 16.15 Skrzyn 
ka PKO. 18.30 Koncert jugosto- 
wisńskiego chóru akadem. „OMNE. 
16.55 Rorwiąz. tagadki histor, dla 
dzieci z dnla 24 marca 1937 y. 17. 
„Dni powszednie państwa Kowal- 
sldch", 17.15 Koncert kameralny (e 
Krakowa). 17.50 „Dziennik feminia- 
tyemy" — moncloz R. Dalborowej. 
SE Per akt. 1910 Wiad, sportowe. 
18.20 Muzyka lekka z płyt 18,46. 
Program 18.50 Pop. akt. 19. „Czy 
młodzież wzpółczama jest lepua ery 
gorma od dawnaj"—dyskusje zarai 
K. Brończyk (ze Lwowa). 19.20. 
Recital miewa J, i 
(mozzo sopran). 20. Rozmawa mn- 
Rag ze Muchaczari. 20.15 REA 
symłomiczny, Wyk. Ork. symf. 
dyr. S. Śledzińskiego i S. Szpinal: 
ski — fortep. W mrzerwie ok. 21-01 
Dziennik wiacz. 22.30 Verhas- 
Tte“ — kwadrans 22.48. 
Maryla ten. 23.05 Wezanam U -s 
| |„— 


SZTAFETA 


Wczasy robotnicze 


(Z teki Jerzego 


Jeżeli człowiek przystępuje do 
pracy zmęczony — łatwo pope.ni 
nieostrożność, którą może przy- 
piacić kalectwem. 

Dlatego też chwile wolne od 
pracy należy poświęcić na dobry 
wypoczynek. Wypocząć musi cia- 
io, wypocząć muszą nerwy i u- 
mysi. 

CO DAJE DOBRY WYPOCZY- 
NEK: 


SEN PRZY OTWARTYM OKNIE 


Jeżeli w lecie zacznie się przy<wy 
czajać do sypiania przy otwartym 
oknie, można sypiać w tych wa- 
runkach aż do późnej jesieni (a 
nawet przez całą zimę). Jeżeli 
nie możemy okna zostawić otwar 
tego, to przed snem trzeba pokój 
dobrze wywietrzyć. 

RUCH NA ŚWIEŻYM 
POWIETRZU 
Choć mięśnie po pracy są zmę- 
czone, ruch umiarkowany da im 
nieraz lepszy wypoczynek niż zu- 
pełny spokój. Najlepszy jest ruch 
na świeżym powietrzu. 

W lecie: szczypiorniak, piłka 
nożna, siatkówka j inne gry pil- 
ką, lekka atletyka, pływanie, wy- 
<cieczki piesze. Są to sporty bar- 
dzo tanie, nie wymagające kosz- 
townych przyborów. Można teź 
zrobić samemu kajak z dykty, ca 
jest robotą łatwą i niedrogą. Ist- 
meją wydawnictwa traktujące a 
tym, jak się to robi. ~) Kajak to naj 
ze spędzenie niedziel, umożli- 
jący nam urlop na wodzie. 

W zimie: ślizgawka, saneczka- 
wanie, narty. Narty także można 
zrobić łatwo w domu — wtedy 
kosztują bardzo niewiele. 

Z innych ćwiczeń w sali zamk- 
niętej dużą przyjemność da gim- 
nastyka i boks. 

Nie każda chwilę wolną można 
przeznaczyć na ruch. Trzeha cza- 
aem szukać zajęć spokojniejszych, 
które dają nam dużą przyjemność 
i odprężenie nerwów. 


ZAJĘCIA ARTYSTYCZNE. 


Udział w chórach i orkiestrach 
amatorskich, które z łatwością 
móżna zorganizować z pośród 
swoich towarzyszy pracy czy 89- 
siadów. 

Dekiamacje solowe lub chóral- 
ne, przedstawienia amatorskie, 
koncerty — to przyjemna rozryw- 
ka na dlugie wieczory zimowe. 

Rysunek z natury, malowanie o- 
brazków, rzeżba, slojd,  zdobni- 
ctwo, ozdabianie własnego mic- 
szkania, to niekosztowna a przy- 
jemna praca. 

Fotogratowanie widoków z na- 
tury, czy obrazków z życia, czy 
ludzi — to mila pamiątka rados- 
nych chwil. 

ZAJĘCIA UMYSŁOWE. 

Czytanie dobrych, interesują- 
cych książek, to jedno z najmil- 
szych zajęć w czasie wolnym. Du- 
żo ciekawych rzeczy jest w tygo- 
dnikach i miesięcznikach. Tam 
oprócz artykułów poważniejszych 
i powieści znajdzie się zwykle 


*) Tatrz kalendarzyk „Przyjaciel 
młodych”. 


Michałowicza) 


dział rozrywek umysłowych, tak rzystamy wakacje. 


bardzo nieraz interesujących. 
ZAJĘCIA W OGRODZIE. 


Stara|my się koniecznie wyje- 
chać z domu, gdyż najlepiej jest 


Niektórzy mogą korzystać z ma | wypoczywać w innych warunkach 


lego kawałka ziemi, 


przeznaczo- | niż te, w jakich żyjemy cały rok. 


nej na uprawę ogrodową. Czasem | Najiańszą formą dobrego wypo- 


już istnieją ogródki 
czasem można samym 


działkowe, | czynku będą obozy lub wędrówki 
stworzyć | organizowane przez 


związki za- 


taką spółdzielnię 1 o ile są w po-| wodowe lub przez zrzeszenia zaj- 
hliżu nieużytki, wykorzystać je na| mujące się sportem | obozami, Nie 


stworzenie ogródków. Ileż mi- 
łych chwil daje praca w takim o- 
gródku, gdzie możemy wyhodo- 
wać własne warzywa | kwłaty. 

Te wszystkie zajęcia możemy 
uprawiać po godzinach pracy, 0- 
raz w dnie wolne od pracy i w 
niedziele. 

Ważne jednak dla naszej pra- 
cy zawodowej będzie jak wyko- 


które takie obozy pozwałają na- 
wet na jechanie całą rodziną, co 
pozwala spędzić urlop razem ze 
swymi najbliższymi. Bywają też 
specjalnie niektóre obozy żeglar- 
skie, dające możność wypoczywa 
nia na wodach naszych jezior lub 
morza. Wycieczki znowu pozwa- 
lą nam poznać piękne krajobrazy 
i piękne miasta naszego kraju. 
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ROBOTNICZA 


KAROL BUEHREN. 


Uprawiajcie gimnastyke! 


W czasopiśmie sowieckim „Kra- 
sny] Sport” ukazał się artykuł by- 
lego współpracownika Robotniczej 
Socjalistycznej Międzynarodówki 
Sportowej a gimnastyce masowej 
w Sowietach, 

Drukujemy tłomaczenie tego ar. 
tykułu, w przeświadczeniu, że wę 
dzie z pożytkiem dla nanrych drie- 
łaczy sportowych zapoznanie się 
ze stanam gimnastyki masowej w 
Rosji. Redakcja. 


Popisy wychowania fizyczne- 
go w Leningradzie i Moskwie 
nastmęły mi pierwsze uwagi o 
sporcie sowieckim. Wtedy zro- 
zumiałem, że z tym materiałem 
ludzkim, pełnym entuzjazmu, 
kasło „dopędzić i ominąć świa- 
towe  burżuazyjne rekordy" 


Do szeregów Związku!” 


Miesiac kwiecień jest poświęco« 
ny wzmożonej propagandzie spor- 
tu. Wśród głosów które rozbrzmie- 
wają przez radio nit może zabra- 
knąć Związku Robotniczych Sto. 
warzyszeń Sportowych R. P. Związ 
ku który tak wielkie położył zasłu- 
gi przy umasawianiu sportu 
wciągnięciu w orbitę jego zainte- 
resowań najszerszych warstw spo. 
leczeństwa. Postanowiliśmy sobie, 
jako naczelne hasło: walkę z cher- 
lactwem i wychowanie młodego 
rabotnika. Zdajemy sobie sprawę, 
że tylko zdrowy i uświadomlony 
robotnik, jako producent | przy. 
szły obrońca Ojczyzny zdolny jest 
należycie sprostać zadaniom w 
walce o byt i całość Państwa. Sta. 
jemy dziś do apelu w imię hasła 
„Sport i korzystanie z urządzeń 
sportowych musi hyć dostępny dla 
wszystkich". Musimy z dusznych 
sal fabrycznpch, zakurzonych sztal 
ni wyjść po zdrowie, na salę gim- 
nastyczną, basen, bieżnię i hat 
sko, gdyż tylko przez sport wycho 
wamy ludzi zdrowych, ludzi świa- 
domych swych celów i zadań. 
Niech na fali radia dotrze nasz 
głos do najciemniejszej izby ro- 
botnicacjj a _ przedewszystkiem 
niech dotrze do świadomości oj. 

i matek, którym głąboka leży 
"i sercu troska a zdrowie ich 
dzieci. Zamiast wałęsama się po 
zaśmieconych podwórkach i %% 
baw na jezdni, niech dzieci nasze 
spędzają czas na rozgrywce wśród 
zieleni słońca i wady. Sport jesi 
potężnym czynnikiem wychowaw- 
czym. W nim uczy się człowiek 
walczyć z samym sabą, że zmęcze- 
niem które go ogarnia w dążeniu 
do celu. Sport to nietylko rozryw- 
ka, sport w życiu robotnika musi 
stać się potężnym narzędziem w 
walce o zdrowie i wychowanie, 


Państwo i samorząd wzięty na 
siebie obowiązek dosiarczania środ 
ków 1 uprzystępnienia korzystania 
z urządzeń sportowych w postaci 
sal, boisk i przyrządów. Do nas 
należy i tylko do nas inicjatywa 
tworzenia organizacji sportowych. 

Dlatego też wzywamy Was 
wszystkich robotników z całej 
Polski od Karpat do Bałtyku, od 
Prypeci do Warty do zakładania 


Robotnicze Towarzystwa Turystyczne 
organizuje w Zielone Świątki dn. 16-fo i 17-go maja roku bież, 


Bąciąg popularny do Gdyni i na He! 


pod hasłem: 


„Brótnjąti Warszawa 


do pracującej Gdyni” 


W programie: zwiedzanie Gdyni, portu gdyńskiego od strony 


lądu i od strony morza (motorówkami), 


przejazd siatkiem z 


Gdyni na Hel (tam i z powrotem), zwiedzanie półwyspu hel- 
skiego, wieczornica w Gdyni, zorganizwana przez miejscowe or- 


ganizacje robotnicze. 


UWAGA: Wycieczce przyznano pociąg ze składem turysty- 
<znym z miejscami do leżenia dła każdego uczestnika. 
Zapisy przyjmują: Oddział Żoliborski R. T. T. (Kolo Tury- 


styczne W. S. M.), ul. Krasińskiego 10 m. 81, 
21 i sekretariaty Związków Zawodowych. 


piatki, w godz. 19 


we wtorki i 


Ze względu na duże zainteresowanie wycieczką jak i ograni- 


czoną ilość miejsc pożądane są 


Redaktor odpowiedzialny: LUDWIK WINTEROK. 


wczesne zgłoszenia. 


przy Zwiazkach Zawodowych i ia. 
brykach klubów I sekcyj sporto- 
wych, których zadaniem będzie udo 
stępnienie swym członkom powie- 
trza i ruchu, tych niezbędnych czyn 
ników w życiu każdego człowieka. 


Trzeba zerwać raz na zawsze 


3|z dotychczasową biernością i 0- 


bojętnością do czynnego u- 
działu w sporcie. Musimy prze- 
stać podziwiać innych za ich wy- 
czyny sportowe, musimy sami 
stać uczestnikami tych ćwiczeń. 
Niech po wszystkich fabrykach i 


związkach zawodowych, ną ze- 
braniach i masówkach zabrzmi 
hasło „Robotnicy wstępująie do 


robotniczych klubów sporlowych" 
Na zachodzie Europy, gdzie sport 
zdobył sobie dawno prawo oby- 
watelstwa przez rzeczową pomoc 
i rozumne ustosunkowanie się 
czynników kierujących wychowa. 
niem fizycznym, istnieją organi- 
zacje sportu robotniczego, obej- 
mujące setki tysięcy robotników, 


W Połsce zrzeszonych jest w 
klubach robotniczych ponad 39 
tys. członków. Jest to stanowczo 
za mało, jak na Państwo 33.ini- 
lionawe. Musimy sport rubotni 
czy w Polsce umasowić, ażeby 
stat się właściwym wykiadnikiem 
naszych sił i dążeń. Przez wciąg 
nięcie da sportu największej ilo- 
ści młodzieży robotniczej doj 
dziemy do wyników nie gorszych, 
niż osiągają Belgowie, Szwedzi i 
Finowie. Chcąc ten cel zrealizo 
usimy zerwać z pokutują- 
zeze wśród starszego sp0 
łęczeństwą przekonaniem, że 
sport to niepotrzebna strata 'cza- 
su i rozrywka, dostępna dla lu. 
dzi zamożnych. Nie hardziej błę 
dnego. Sport racjonalnie upra 
wiany jest dźwignią zdrowia I 
kultury narodowej, chodzi tylko 
o to ,w jakim kierunku nastawi- 
my wychowanie sportowe mło 
dych pokoleń. Spart nie może 
być uprawiany tylko dla samego 
sportu. Wediug naszej wykładni 
sport musi mieć za zadanie pod: 
niesienie stanu zdrowotnego oby- 
wałeli, ich kultury duchowej i 
musi im przyświecać idea obrony 
Ojczyzny. W imię tych haseł pra- 
cują robotnicze kluby sportowe, 
kierowane przez Związek Robot. 
niczuch Stowarzyszeń Sporto. 
wych, który w dniu dzisiejszy:n 
apeluje do wszystkich robotni- 
ków, by przy każdym Związku 
Zawodowym obok sekcji kulu 
ralno-oświatowej powstały sekcje 
| kluby sportowe. Musimy zrozu- 


NM 


mieć i przekonać innych, że tro 
ską Związku Zawodowego obok 
obrony interesów członków Zwią. 
zku musi być traktowane jako 
równolegle zagadnienie froska o 
zdrowie i kulturę fizyczną dla 
swych członków. Muszą powstać 
organizacje, które zajmowały by 
się kwestią odpoczynku i rozryw 
ki robotników w czasie urlopów. 
Trzeba kierować robotników na 
obozy wypoczynkowe i sportowe 
organizowane przez Związek Ro- 
botniczych Stowarzyszeń Sportn- 
wych. Obozy takie organizowane 
są w lecie i zimie nad morzem i 
w górach, obozy te wracają zdro: 
wie i chęć do dalszej walki o ju- 
tro. Nie będzie masowego sportu 
w Polsce dotąd, dopóki nie zo. 
stanie on poparty przez najszer 
sze warstwy społeczeństwa. O 
wyniki jesteśmy spokojni. 

Dowiedliśmy, że potrafimy bro- 
nić naszych barw na Olimpiadzie 
w Wiedniu. My chcemy reprezen- 
tować fmasy, to jest nasz ideał, 

Chcąc zrealizować ten piękny 
ideal kluby  robofniucze sze- 
roko oiwierają bramy swych or 
ganizacji dla masowego wsiępo- 
wania w ich szeregi. Reszta na- 
leży do społeczeństwa. Miesiąc 
kwiecień musi stać się przełoma- 
wym w dotychczasowej naszej 
pracy. Musimy dotrzeć do każde. 
go zakątka Polski, musimy poru 
szyć każdego robotnika i nakło 
nić go dla sportu i do sportu. Gdy 
to osiągniemy, osiągniemy wów- 
czas masowość, wyniki i znacze 
nie w sporcie. 

Kończę apclem, który od dziś 
stale musi nam przyświecać: 
„Roboinicy, zakładajcie kluby ra 
botnicze, wsiępujcie sami i na- 
kłaniajcie innych da wstępowania 
na czionków Związku Robotni 
czych Stowarzyszeń Sportowych 
i Robotniczego Towarzystwa Tu- 
rystycznego”. 

STANISŁAW HERMAN. 


*) Referat wygłoszony dnia 17.1V 
przez wice-prezeaa Zarządu Głów- 
nego Z. R. S. S. tow. Hermana w 
Polskim Radio, 


| 
Uwaga bokserzy! 

Wydział bokserski ZRSS wzywa 
wszystkie sekcje bokserskie klu. 
bów Z.R.S.S. do zarejestrowania 
swych sekcji. Dokładne dane o 
sekcjach należy w terminle 7-dnio. 
wym nadsyłać do Z. R. 5. $. Wydz, 
Boks. W.wa Czerwon. Krzyża 20. 
Rejestracja nie dotyczy Okręgu 
Wasrzawskiego. 


ditaja) sie Olimpiady 


obraduje Główny Komitet Olimpijski 


W środę, dnia 21 kwietnia r. 
b. 19 w gmachu ZZK., przy ul. 
Czerwonego Krzyża 20, pokój 
105 odhędą się następne z kolei 
obrady Głównego Komitetu O- 
limpijskiego. 

Na porządku dziennym sze- 
reg bardzo ważnych spraw, a 
między innymi: ustalenie szcze 


gółów wyjazdu i powrotu, spra- 
waozdanie z dotychczasowych 
prac poszczególnych  sekcyj, 
szczegóły dotyczące organizacji 
wycieczek do Belgii, do Francji 
na wystawę paryską. 

Wszystkie bratnie organiza- 
cje proszone są o przysłanie 
swych przedstawicieli. 


może być rychła zrealizowane, 

Chctałem więc zobaczyć te ćwi 
czące masy na gimnastycznych 
salach, na boiskach, ale tam ich 
nie znalazłem. Myślałem, że 
sowiecka młodzież zajmuje się 
głównie gimnastyką, która jest 
tak rozwinięla w innych kra- 
jach. Przecież gvnnastyka jest 
jednym z ważniejszych środków 
wychowania fizycznego, Cze- 
muż tak mało sowieckiej mło- 
dzieży w szeregach ćwiczą- 
cych? 

Częściowo tłumaczy się lo 
tym, że nasz ruch gimnastyczny 
jest bardzo młody. Młodzież 
chętniej uprawia lekką atlety- 
kę i gry sportowe; gimnastyka 
wydaje się jej mniej emocjonu- 
jącą i zajmującą. Są i inne 
przyczyny. Jedna z nich apro- 
wadza się do tego, że nasi nau- 
czyciele gimnastyki nie mają 
dostatecznego pedagogicznego 
wykształcenia. Gimnastyka 
przecież wcale nie ogranicza 
się do ćwiczeń na przyrządach, 
ale jest najbardziej wszech- 
stronnym rodzajem ćwiczeń fi- 
zycznych. Można nią objąć 
każdy wiek obu płci; w tym — 
podstawowa wartość gimnasty: 
ki. 

Masowy ruch gimnastyczny 
odczuwa brak wielkiej ilości 
nauczycieli i przodowników 
wych. fiz. I w krajach zagra- 
nicznych mało mają zawodo- 
wych wychowawców, ale są 
tam tysiące przodowników. U 
nas także należy stworzyć ka- 
dry przodowników  (forturne- 
rów), jak ich nazywają na za- 
chodzie „szkoląc ich na stale 
działających kursach. 


Trzeba stworzyć także silną 
organizację gimnastyczną, któ- 
ra sprawowalaby kontrolę nad 
przygotowaniem gimnastycz- 
nym, I tu można wykorzystać 
doświadczenie szeregu europej- 
skich krajów, — gdzie gimna- 
styczne centrale wydają co ro- 
ku i wysyłają do klubów mate- 
riał dla masowych ćwiczeń gim- 
nastycznych z odpowiednią mu- 
zyką dla imprez. Prawie 
wszystkie gimnastyczne organi- 
zacje wydają tam swoje tech- 
niczne wydawnictwa i padręcz- 
niki. W Związku Sowieckim 
niestety zupełnie ich niema, po- 
mimo, że są one potrzebniejsze, 
niż gdzieindziej. 

Mocarnym narzędziem propa 
gandy są masowe święta gimna 
styczne. W ogóle uprawiający 
gimnastykę muszą częściej wy- 
stępować publicznie i dlatego 
należy urządzać więcej zawo- 
dów dla początkujacych, 


Te zawody mogą być bar- 
dzo różnorodne, tak pad wzglę- 
dem formy, jak pod względem 
treści. 

Dla przeprowadzenia zawo- 
dów mieodzowni są zawodnicy, 
których trzeba wyszkalać na 
specjalnych kursach i w szko- 
łach wych. fiz.; studenci winni 
także zapoznać się z urządza- 
niem zawodów. 

Do zajęć gimnastycznych ko- 
niecznie trzeba wciągnąć i ko- 
biety. W niemieckim sporcie 
robotniczym było zorgantzo- 
wane więcej, niż milion człon- 
ków, z czego 40% kobiet, któ- 
re były podstawowym akty- 
wem. W sowieckim ruchu gim- 
nastycznym mało jest kobiel. 
Dlaczego? — Dlatego, że tu ko- 
bieca gimnastyka niczym nie 
odróżnia się od męskiej. To 
częściowo tłumaczy się tym, że 
kierownictwo  gimnastyłtą ko- 
biecą znajduje się w rękach 
mężczyzn. Należy przystoso- 
wać gimnastykę do odrębności 
kobiecego organizmu. 

Największą zwaj: zależyjpćj 
święcić gimmastyce dzieci. Po- 
trzebne są tu dziecięce zawody 
gimnastyczne. W Moskwie — 
w czasie świąt sportowych dia 
dzieci dorośli demonstrują dzie- 
ciom najróżnorodniejsze rodza- 
je sportu. Lecz byłoby o wiele 
lepiej, gdyby na dziecięcym 
święcie sportowym, dzieci sa- 
me demonstrowały odpowiednie 
masowe ćwiczenia gimnaztycz- 
ne, gry i tańce, Dla organiza- 
cji dzisiejazej gimnastyka nieod- 
zownym jest, by nasze towa- 
rzystwa sportowe powołały 
specjalne dziecięce sekcje. Nie- 
miecki robotniczy gimnastycz- 
to - sportowy związek liczył w 
swych organizacjach 250 tysię- 
cy dzieci, a miałby ich o wiele 
więcej, gdyby związkowi robot- 
niczemu nie przeszkadzała bur- 
żuazja. 

Czy mogą sowieccy gimnastycy 
brać udział w zawodach mę- 
dzynarodowych? — Ja myślę. 
że mogą. Być może emi odrazu 
nie zajmą pierwszego miejsca, 
lecz spotykając się z silniejszym 
konkurentem, będą pobudzeni 
do postępów. Spotkania z za- 
granicznymi gimnastykami aą 
niezhędne. 

Czas już wyjść z wąskich 
ram, w których zastygł ruch 
gimnastyczny. 

Gimnastyka — to potężny 
czynnik organizacji i wychowa- 
nia mas i lekceważenie jej jest 
nie do darowania, 


poan 


Ogólnokrajowa konferencja 
Techników 


W sobotę, dnia 17 kwietania od- 
byla się w Warezawie ogólnokra- 
jowa konferencja techniczna. Na 
kanierencji były reprezenctowa- 
a prawie wszyntkie okręgi. Ucze- 
stnicy uzgodnili program prac w 
okręgach i podrumowali dotych- 


czasowy dorabek w zakresie przy- 
gotowań do Olimpiady, ustalając 
dalsze wytyczne. Również poleco- 
uo ostateczne  ukonstytuowania 
się tym Wydziałom sportowymi 
które jeszcze tego nie nczyniły. 


Z boisk sportowych 


SKRA—MARYMONT 9:2 (4:1). 


W niedzielę na hoiskn Skry rozegrany 
został mecz piłkarski, zakończony nwy- 
cięswem Skry, które nieomal od po- 
<aqtku zamaczyła się wybitną przaw. 
Bramki dla Skry strzelili: Wybrański — 
3, w tym 2 u karnego, Świcarz 3; Smo 
saraki [l — 2; Buga — 1. Dla Merymón- 
tu: Borowiecki Il — 1, Burzyński I 1. 

SARMATA—ELEKTRYCZNOŚĆ 
3:3 (2:0). 

W pierwazaj połowie mecra mma. 
cayta ię wyrsina przewaga Surmaiy. 
Po przerwie zawodnicy Elektrycmafci 


pwyrównalL Bramki dla Surmaty atrzcH- 


li: Szyszkowwaki — 2; Świątkiewicz — 1. 
Dla Ełaktryczności: Uskański — 2, Bo 
gusławski — 1. Sędziował p. Gingold 
dobrze. Gra hyla żywa i iniererająca. 


CZARNI-GWIAZDA 2:1 (0:1). 


W acholę sostał rozegrany mecs, któ- 
ry przyniósł rowelacyjna zwytięutwa 
Czarnym, którego mwođniey grali nie 
zwykla ambitnie. Bramki dla Czarnych 
alrzelili Wacne — lì w zamieszania 
padła I bramka. Dla Gwiazdy zdobył 
jedną bramkę Frajman. 


udbito w drukarni Sp. Nakiadowo Wydawniczej „Roboimik*, Warzawa, Warecka F 


